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Stanis ław Szczepanowshi  
„Aforyz m y o w ych o w a n ia ' .

N O W N Y  C O D Z I E N N E

N r .  2 3 1  A W a r s z a w a , p o n ie d zia łe k  13 w r z e ś n ia  19 3 7 r . R e k  X f n

krajowych czuwają specjalni de­
legaci z, loży światowej, która 
również w miarę potrzeby przy­
dziela odpowiednie fundusze na 
propagandę. Obetnie wpłynęły 
znaczne sumy do Polski na utrzy­
manie i rozwój Zakonu w  Polsce. 
Jak słychać, Zakon posiada tu 
możnych protektorów i stara się, 
jak to już zaznaczyliśmy o opa­

nowanie w pierwszym rzędzie 
harcerstwa.

Niewątpliwie niecne te zakusy 
skończą się fiaskiem, młodzież 
polska jest zbyt religijna i zbyt 
przesiąknięta ideologią narodo­
wo - radykalną żeby się dała na­
brać na tak stare (podobne do 
sprawy Rotary - C lu D 'o w )  kawa­
ły.

N o w e  M i a  m a s o n e rii d z ia ła  w  Po isc e

Z a k u s y  n a  h a r c e r s k o
„Niezawisły zakon dobrych templariuszy”

Demaskując po koiei rożne u- 
kryte ekspozytury masonerii, na­
świetlamy dzisiaj specjalną rolę, 
jaka pragnie odgrywać w Polsce 
„Niezawisły Zakon Doprych Tem­
plariuszy".

Mianowicie, masoneria pragnąc 
wciągnąć do swoich szeregów 
inteligencje i młodzież, która nie­
wątpliwie znając roię masonerii, 
mgdyby nie poszła pod <ej ko­
mendę, utworzyła najpierw na 
Śląsku a stęd rozprzestrzenia 
powoli i na inne ziemie Polski 
swoistą organizację przeszczepio­
ną najpierw z Ameryki, a na- 
fftęprił z Anglii i Francji. Jest 
nią właśnie „Niezawisły Zaicon 
Dobrych Templariuszy"

HARCERSKI 
REGULAMIN

Charakterystyczną cechą Za­
konu jest to, it  najmniejsze orga ­
nizacyjnie kom orki"sa tworzone 
ściśle i  członków jednej narodo­
wości i jednego wyznania, nada­
je  im się nawet charakter naro­
dowy. oraz specjalny regulamin, 
podobny do regmaminu harcer­
skiego. I  tak, np. członkom Zako- 
ZMt zu* wolno uiywać napojów  
alkoholowych, ani ich przyrzą­
dzać lub handlować nimi.

N  ezawisły Zakon Dobrych 
Templariuszy jest szczególnie 
nieoezpieczny dlatego, ze posta­
w ił sobie za zadanie wciągania 
do swoich szeregów młodzieży 
i opanowania organizacji mło­
dzieżowych, a w  pierwszym rzę­
dzie harcerstwa. Do Zakonu, któ­
ry dzieli się na Związek Ogólny 
z osób od 18 lat życia, Związek 
Harcerzy z młodzieży od lat 14- 
tu i Związek Młodzieży z ucz­
niów od lat 10-ciu wciąga się 
na (rozmaitszymi sposobami mło- 
dizeż, tłumacząc, ie  nie jest to
masoneria, a tylko organizacja
zbliżona do harcerstwa.

K a ł g a n  o d e b r a n y  J a p o ń c z y k o m
30 tys. zabitych stracili Chińczycy

C zy  p o c z ą t e k  w o jn y  b a k te rio lo g ic zn e j?
SZANGH AJ 12. 9. Samoloty ja ­

pońskie bombardowały wczoraj 
dzielnicę Ozapei, w której znajdu­
je się historyczna stara pagoda 
chińska, chińska lonhoua, która 
została częściowo uszkodzona. 
Pocisk; japońskie zburzyły całko­
wicie 40 domów, znajdujących się 
w sąsiedztwie pagody.

Wybuchły liczne pożary m. in.

w pobliżu konrosj międzynarodo­
wej.

W  kołach wojskowych przypusz 
czają, że dalsza linia oporo wojsk 
chińskich bęazie przebiegała 
przez Taitsang, Kiahng i Nau- 
ziang.

Agencja „Central N ew s "  dono­
si jakoby oodzialy wojsk d u ń ­
skich za ję ły  Kałgan.

O godz. 22-ej iv nocy

D w i e  b o m b y  o  w i e l k i e j  s i t e

w y b u c h ł y  n a  u l i c a c h  P a r y ż a

M A S O N I  N A  C Z E L E
ie  jednak tak nie jest, świad­

czy o tym organizacja Zakonu, 
oraz ludzie, którzy stoją na jego 
czele, a którzy należą do najwyż­
szych SŁCzebli łóz masońskich, za­
równo Wielkiego Wschodu, jak i 
Wielkie,; Loży Szkockiej.

N a  czele Zakonu stoi Między­
narodowa Leża Najwyższa (In ­
ternational Supreme Lodge) z 
Templariuszem Loży Światowej 
jalco nrzewodniczącym. Du Mię- 
dzynarodwej Loży należą m. in. 
wysoki mason angielski W illi ima 
Stecd, znany obrońca żydów pik 
Wedgwood, b. król angielski Ed­
ward V III, Gaston Martin, de 
Monz:e, Chautemps. Zamorra, Le- 
roux i t. d.

W  poszczególnych krajach na 
czele Związku „Dobrych Templa­
riuszy" stoi Wydział Wycho-j 
wawczy, wybierany przez przed­
stawicieli związków (lóż) okrę­
gowy ch, Instrukcja poleca zakła­
dać wszędzie loże. gdzie się tyl­
ko uda zwerbować przynajmniej 
10-ciu członków.

P I E N 1 A D 7 K  
% Z A G R A N I C Y

Naa działalnością wydziałów

R a ta j z a k ł a d ?
d z i e n n i k  w  W a r s z a w i e
Pojawiły się pogłoski, jakoby 

prezes Rataj miał założyć w sto­
licy dziennik. Dziennik ten miał­
by wychodzić w godzinach popo­
łudniowych. Ile wr tych pogłos­
kach jest prawdy —  niew iadomo.

PARYŻ, 12- 9. Wczoraj w nocy 
d o  godz. 22-ej przy ul. Pres- 
shourg 4 i przy ul. Beissiere na­
stąpiły eksplozje o wielkiej sile. 
Lewe skrzydło gmachu przy ul. 

Pressbourg 4 zostało zburzone. 
Od ulicy widać zniszczone wnę­
trza pokojów z połąmanymi siłą 
wybuchu meblami. Odłamki szyb 
okiennyett znaleziono na Ayenue 
Marceau. U lica przed domom, w  
którym nastąpiła eksplozja, jest

rzontgu domu. Dw aj policjanci, 
którzy w  chwili wy buchu znajdo­
wali się na trotuarze przed do­
mem, zostali pogrzebani pod gru  
zami. Straż ogniowa, która przy­
była niezwłocznie na miejsce wy- 
ouenu, przede wszystkim przystą 
piła do usunięcia z ulicy części 
muru, gruzów i mebli, usiłując 
wydobyć pogrzebanych pod nimi 
policjantów.

Dochodzenie wstępne, ustalik
całkowicie zswalona gruzami zbu następujące fakty, które poprze-

Wielka afera kolejowa
Banda łapowników „obniżała" taryfy kolejowe

Właa. om kolejow ym uaało się w  
tych dniach wykryć olbrzymią aferę 
korupcyjną na szlaku kolejowym So­
snowiec —  Zagłębie Dąbrowskie —  
Częstochowa Lstalono mianowicie, że 
na stacjach Sosnowiec i Częstochowa 
oraz na stacji tow arowej Bkszno były 
nieprawidłowo obliczane tak zwane 
taryfy osiowe.

Wdrożone śledztwo ujawniło, że 
funktionariusze kolejowi, należący do 
świetnie zorganizowanej szajki łapów

oowiąi ującej taryfy, a za transpony 
węgla ze ślaska i Zagłębia obniżali 
taryfy <ło /3.

Centrala tej bandy znajdowała się  

w Sosnowcu, a w skład jej wchodził 
sze r e g  urzęd ników  1 p ra co w n ikó w  ko­
lei, którzy za swe w y c z y n y  Dobierali 

od za in tereso w a n ycn  firm baruzo wy­
sokie ifposazenie m iesięczne.

Na skutek siedztwa aresztowano w 
Sosnowcu 9-ciu, a w Częstochowie

ników, pobierali nieprawnie połowę o- s-ciu funkcjonanuszów kolejowych.

P O L A C Y  r t U P U J A
T Y L K O

u P O L A K O W I
?

dzały eksplozję. O godz. 18.30 w  
domu pod nr. 4 na P.ue . Pres- 
sbourg zjawił się członek, któ­
ry wręczył stróżowi małą skrzyn­
kę, zawierającą, jak twierdził, 
tkaniny. Skrzynka ta była adreso 
wana do barona Petiet.

Stróż przyjął skrzynkę i posta 
wił ją  w  swym mieszkaniu przy 
kominku. Następnie zjadł spokoj 
nie obiad ;■ położył się na kana­
pie. Nagle nastąpił wybuch- 
Stróż uległ silnemu wstrząsowi, 
ale zdołał opuścić swe mieszka­
nie. Po Kilku zdaniach, które 
mógł jeszcze wypowiedzieć zanie­
mówił i nie może wydobyć z sie­
bie ani słowa.

N a  ul Boissiere skrzynka z ma­
teriałami wybuchowymi była 
prawdopodobnie złożona na scho­
dach, zważywszy, iż w  domu tym 
nie ma stróża.

PARYŻ, 12. 9. Przed domam na ul 
Prcsbuursklej i na ul. Boissiere w go­
dzinach annycn u s t a w io n o  silne k o r -  
d my p o l ic y jn e  w pobliżu gmachów, w 
których nastąpiły w n o c y  e k s p 'O i.je .  
Na sąsiednich uncact zebrał się liczny 
tłum, który komentuje obydwie e k s ­
plozję i n t e r e s u j ą c  siv przede W ozyst 
k im  losem ofiar wybuenu.

Robotnicy usuwają z ulicy Olbrzymie 
bloki nurów i .lamieni, które całkowi 
cie zasłały jezdnię.

Zeznania osób które w cnwili wy­
buchu znajdowały się na ul. Presoo r- 
skie-. wzbudzały obawę, iż pod gru 
zami inogiy znajuO w at się daisze o- 
fi.ary. Obawy ie okazały się jednakże 
nieusprawiedliwione.

Dochodzenie, jak zaznacza Ha«as, 
jeszcz nie zostało zakończone. Przede 
wsystkim proy adacy śledztwo starają 
się przesłuchać wszystkich świadków) 
Dosyć dokładna r\. opis osób. które 
aokonab zamachu, jest już w posia­
daniu władz.

Dochodzenie ustaliło, iż obydwie

skrzynki z materiałami wybuchowymi 
były zaopatrzone w podobny .necłw 
nizm. nastawiony na te samą godzi­
nę.

TOKID  12. 9. Według japoń­
skich rzeczoznawców workowych  
straty chińskie w  Szangnaju oa 
chwili rozpoczęcia się działań 
wojennych, wynoszą 30 tys. zabi­
tych i 20 tys. rannych.

W edług dzienn;ka „Niszi - N i- 
szi“ dalsze japońskie posiłki wy-. 
lądowały w  pobliżu Szanghaju.

PA R Y Ż  12. 9. „Paris M idi" do­
nosi z Szanghaju, o szerzącej s*ę 
tam epidemii cholery, która jas. 
donosi korespondent „Paris Soir" 
przeniosła się również do szere­
gów japońskich. W  Fao-Czan 20 
żołnierzy japońskich zmarło, ,i u 
SO stwierdzono objawy zachorze- 
nia. Miało to wywołać wielkie w r a 
żeiue w  wojskowych kolach ja ­
pońskich, które opieiają się na 
fakcie, że stan sanitarny wojsk 
japońskich był zawsze aosKonały. 
Zaczynają podejrzewać — pisz* 
dziennik —  że Chińczycy Zastoso 
wali „wojnę bakteriologiczną".

Samosąd nad „czarownicą”
Niesamowity wypadek w : fWogróbczyźnie

W t wsi Poabo. cze, powiatu bara.tc 
wickiego yyda-zył się wstrząsający 
wypadek, ilustrujący niesłychana ciem 
notj w niektóryćn wsiach na Kresach.

W  wiosce tej mieszka chłop Sie­
mion Tudn. Pewnego dnia przybiegł 
«m do miejscowego znachora z prośbą 
o poradę ?dyż jego itrowa zachoro­
wała. Znachor poszedł do obory, obej­
rzał krowę, wykonał szeieg magicz­
nych ruchów i uświadczył stanów c70, 
że na krowę ktoś rztfc.ł urok „Cza­
rownicą” ma być kobieta, której do- 
kładuy rysopis podM- „Aby krowa wy­

zdrowiała, trza tę oabę tabir” — o- 
świadczył Tucinow' znachor

Chłop zapłacił zr poradę i udał się 
na posiUki wanie „czarownicy”. Podług 
rysopisu wywni jskorrał, że jeSi to j< 
go krewna, Zofia ludn. Chłop wpadł 
óu niej z siekierę. Nieszczęsrtwsj jed­
nak udało się wyskoczyć prze; okno 
. dobiec dc posterunku p-.iicji w niedź­
wiedzicach, gdzie złożyła zameldowa­
nie-

Włacizu rozpoczęły energiczne do­
chodzenie celen nabrania dowoaow 
winy znacnora.'

O t w a r t o  w  W a r s z a w i e
Niedzyn. Kongres Antyhlkohotowy

W  niedzielę o godz. l l -e j  odby­
ło się w stolicy uroczyste otwar­
cie 21-go Międzynarodowego Kon 
gresu Przeciwalkoholowego na 
który przybyli licznie przedstawi­
ciele z górą dwudziestu kilku 
państw, oraz- delegaci wielu towa­
rzystw i organizacji przeciwalko­
holowych z zagranicy i Polski

Otwarcie obrad poprzedzały od­
prawione w  godzinach rannych 
nabożeństwa w  Katedrze oraz ko­
ściołach ewangelickim i prawo­
sławnym, których wysłuchali u- 
czestnicy kongresu.

O godz. l l -e j  wielką salę Colle­
gium Maximum w  Uniwersytecie 
przybraną flagami i godłami
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Zm ontow ana z w ie lk im  tru­

dem przez F ran c ję  i 'Ang l ię  
K on ferencja  śródz iem n om or­
ska w  N y o n  rozpoczęła  w resz ­
cie sw o je  o b rad }’, nie budzi 
jednak  zbytniego opfyrnizm u.

W s k u te k  n ieob ecn ośc i  N i e ­
m ie c  i  W ło c h  o b ra d y  w  N y o n  
n ie  r o z w ią ż ą  s w o je g o  g ł ó w n e ­
go  za d a n ia  i n ie  z a p e w n ią  w o l  
ności i b e z p ie c z e ń s tw a  żeg lu g i  
na M o rzu  Ś ró d z ie m n y m .  Skoń  
c z y  sic p o d p is a n ie m  p a ru  p ro  
io k u łó w ,  ra tu ją c y ch  p res t iż  
d y p lo m a tó w  k tó r z y  
kon fe ren c ję .  i d a ls zym  
w e m  f l o t  w o jen n yc h  
za in te r e s o w a n y c h  na 
ś r ó d z ie m n e .

A n g l ia  i F r a n c ja  w sku tek  
abstynen c j i  d lw u  p aństw  m o ż e  
n a jb a rd z ie j  z a in te re so w a n ych ,  
z n a la z ły  sie w  c ię żk im  p o ło żę  
niu, w s z e lk ie  b o w ie m  u k łady ,

zw o ła ł  
nap ły -  

pańsfw  
M orze

m a ją c e  z a p e w n ić  b e z p ie c z e ń ­
s tw o  ż e g lu g i  na M o r zu  ś r ó d ­
z ie m n y m  bez  N i e m ie c  i W ł o c h  
" ł a j ą  się f ik c ją .  A  obecn ość  
W ł o c h  na K o n fe r e n c j i  un ie- 
n i o ż F w ia ją  c ią g łe  p r o w o k a ­
c je  S o w ic to w .  R a z  w r a z  d e le ­
ga c ja  s o w ie c k a  rzu ca  o s k a r ż e ­
nia i g r o ź b y  p o d  ad resem

ło c l i  stara ją c  się. k on ie c zn ie  
w y lw o r z y ć  w r o g i  d la  n ieb  n a ­
strój.

.K d n a k z ;  w  in te re s ie  F r a n ­
c j i  i A n g in  l c ż v  n ie  p o w ię k s z a  
n ie  z a d ra żn ie ń  m ie d z y  n iem i 
i W ło c h a m i ,  a o p in ia  p u b l ic z ­
na ojbu ł r a j o w  je s t  p r z e c iw n a  
j a k ie m u k o lw ie k  an gażów  ajriu 
się w  sp o ry  s o w ie c k o  - w łos -  
kie.

D la t e g o  leż groźb\  S ow je -  
tów  n|e m o g ą  b y ć  b ran e  p o ­
w a żn ie  ch odz i  tn o r a to w a n ie  
p rest iżu  i w y t łu m a c z e n ie ,

p r z e d  ś w ia t e m  a p r z e d e  w s z y ­
s tk im  p r z e d  k o m u n is ta m i  
n i e p o w o d z e ń  „ C z e r w o n y c h "  w 
H is zp a n i i .  P r a k t y c z n ie  b io r ą c  
d o p r o w a d z ą  on e  c o n a jw y ż e j  
do  ze rw  an ia  s to su n k ów  d y p lo  
m a ty e zn y eh  p o m ię d z y  R z y ­
m e m  i M osk w ą .

T y m  b a r d z ie j ,  ż e  S o w ie ty  ma 
szą c ią g le  p a m ię ta ć ,  że  „oś 
R z y m  —  B e r l i n "  m o że  b y ć  b a r  
h o  ł a tw o  p r z e d łu żo n a  aż... do 

T o k io .  T y m  ła tw ie j ,  ż e  J a p o ­
n ia  ju ż  o d d a w n a  z a jm u je  sta­
n o w is k o  n ie p r z e je d n a n ie  anty  
k o m u n is ty c zn e  i ł a k o m ie  spo ­
g lą d a  na W ł a d j  w-ostoK. Z a an  
g a z o w a n ie  się w ie c  R o s j i  w  
j a k im k o lw i e k  sp o rze  z b r o j ­
n ym  w  E u ro p ie  s ta n o w i ło b y  
d la  Ja p on i i  zn ak u m itą  o k a z ję  
do u r z e c zy w is tn ien ia  lyeh  d ą ­
żeń.

A  na całkow ite  osam otnie­

nie  i w o jn ę  z W ł o c h a m i  N i e m  
e a m i  i J a p on ią  S o w ie ty  n ie  
p ó jd ą  n ig d y  

D la t e g o  też  ton  d e le g a c j i  so­
w ie c k ie j  je s t  ju ż  o  w i e l e  spo ­
k o jn ie js z y ,  n iż  ton p a m ię tn e j  
no ty  z ło ż o n e j  w' R z y m ie .

A  sam a  k o n fe r e n c ja ?
Z b y t  w i e lk i e  r ó żn ic e  in te re ­

sów’ d z ie lą  w s zy s tk ie  państw a , 
u czes tn iczące  w  n ie j ,  b y  m o ­
g ła  p r zy n ie ś ć  ja k ie ś  p r a k ty c z ­
ne r e z u l t a l ' . K a ż d y  c h a  b e z ­
p ie c zeń s tw a  na m orzu ,  a le  k a ż  
d y  p ra g n ie  r o z w ią z a ć  to za ga d  
n ien ie  c u d zy m  k osz tem  W  su 
m ie  w ię c  z n a jd z ie  s ię  z a p e w ­
ne ja k a ś  k o m p r o m is o w a  f o r ­
m u łk a  i k o n fe r e n c ja  w  N y o n  
p o w ię k s z y  p o k a źn ą  l ic zb ę  tych 
w szys tk ich , k tó re  m ia ł y  z b a ­
w ić  św ia t  a o k tó ry ch  dz iś  ju ż  
d a w n o  za p om n ia n o .

S  . K -ck i

państw biorących udział w  kon­
gresie —  wypełnili szczelnie u- 
czestnicy zjazdu i zaproszeni go­
ście.

W  pierwszyir rzędzie foteli za 
jęk  miejsca: J. Em. ks. nuncjusz 
apostolski mons. Corteei, najwyż 
si dostojnicy kościoła katolickie­
go w  Polsce: z J. Em. k s . pryma­
sem Hlondem. J. Em. ks. kardyna 
łem Rakowskim, przedstawiciele 
duchowieństwa ewanf ielickiego i 
prawosławnego, przedstawiciele 
rządu, oraz sfer naukoivyćh.

Obok zasiedli przedstawiciele 
państw biorących udział w  kon­
gresie.

Oorady zagaił przewodniczący 
polskiego komitetu organizacyjne 
go p. min. dr. Witold Chodźko.

Następnie ukonstytuowano pre 
zydium Kongresu i przemawiał p. 
Min. Opieki Społ. —  Zyndram -  
Kościałkowski. ,

Skolei przemawiali, życząc u- 
czestnikom Kongresu pomyślnych 
obrad oraz omawiając najdonioś­
lejsze zagadnienia związane ze 
sprawą walki z alkoholizmem je­
go eminencja ks. nuncjusz apo­
stołek’ Cortesi, j. em. ks. prymas 
kard. Hlond.

Po zamknięciu oficjalnej części 
otwarcia, uczestnicy zwiedzili wy­
stawę przeciwalkoholową

S ta n  z d r o w i a
p ^ e z .  N s s a r y k a

^RAGA. 12. 9. Oficjalna czes­
ka agencja prasowa donosi, że 
stan zdrowia Masaryka pogorszył 
się .nagle. Skonstatowano ob.iaw7y 
zapalenia płuc.

Ji ezydent Benesz opuścił za­
mek w7 Topolczanach, gdzie bawił 
na w’ywczasach i udał się do 
Pragi.


